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Nakładem Podhalańskiej Spółki Wydawniczej w Nowym Targu. 
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O nasz strój. 


Do qajpiękhiejszych strojów polskich należy bez- 
spornie sirój góralski, strój podhałańców. Od najda- 
wniejszych czasów był on podziwetn wSzystfkich, któ- 
rzy go widzieli na naszym junaku lub na poważnym 
gaździe 
mię, du t: naszym "sinchajóm, wygląd drapieznepo 
orła Wy- ycia na portkach i cusze zwane cyframi 
bu. «; >«'hwyt doborem kolorów i ornamentacyą. 
Czerwone i wyszywane serdaki przy białej, lub czar- 
nej guni tworzyły malowniczy wygląd. Liczni artyści 
malarze studyowali teh strój i przenosili go na płótno. 

Wojna obecna, która niszczy staty porządek, 
zagraża także strojowi naszemu i to bardzo poważnie 
wskutek zarządzońej rekwizycyi caiej wemy. 

Ludność Podhala, posiadająca liczne polany 
i hale w górach, wypasa i choduje dość znaczną licz- 
bę owiec, bo w powiecie nowotarskim dochodzi do 
30 tysięcy sztuk. Z wełny wyrabia ludność sama spe- 
cyalne sukno białe lub czarne, które jej służy na 
odzież. Wskutek rekwizycyi całej wełny, ludnośc nie 
będzie mogła sporządzać same odzieży a w braku 
sukna swego wyrobu będzie zmuszona kupować ubra- 
nie zwane obecnie, ceperskim*. Gdy zaś ludność za- 
opairzy się w ubrania czarne to później może łatwo 
przyzwyczaić się do niego i w ten sposób piękny 
strój góralski poszedłby w zapomnienie. Żywimy jed- 


Guńka. zwana także cuchą, zarzucona na ra- 


nak nadzieję, ze z taką samą odpomośćią w przyszłośc 
masz hrd będzie bronił swego odrębnego stroju, 'z ja- 
ką go bronił przed amerykanami lub “innymi którzy 
ceperski strój po powrocie z fabryk iub z Prus cheie- 
li w użycie wprowadzić. 

Wskutek rekwizycyi skór grozi takie zanik wy- 
robu serdaków: lecz zapasy, jakie ma lud w tym 
ozdobnym i ciepłym stroju, każą wnosić, że po woj- 
nie ta część ubrania nie zaginie. 

Gareta nasza i Związek górali będą czuwać nad 
tem, aby strój zachować. Wiemy już, że poseł Ptaś 
robił starania, aby całej wełny nie zabierano, ale' jego 
usiłowania w tym kierunku pozostały bez skutku. Na- 
tomiast cena wełny ma być wyższą: W tym kierunku 
należy dołożyć starań, aby za wełnę płacono zaraz, 
a nie dopiero po wypraniu jej i zważeniti, gdyż cze- 
kanie za pieniędzmi zraża ludność, gdyż im później 
dostanie go wytwórca, to za niego mniej może kupić 
gdyż pieniądz tanieje. — 


ZGONY 


2 GAZETA PODHALAŃSKA" skat | Nr. 31. 


Przegląd tygodniowy. 


Nowy” kanclerz Rzeszy niemieckiej Dr Michaelis ||; w związku z niezłożeniem przysięgi przez żołnierzy 
na posiedzeniu parlamentu przedstawił w mowie pro- || służagych dawniej w brygadzie Piłsudzkiego. Nieza- 
gram, na$ podstawie kiśrego ma sprawować rządy, |, przy-'ążeni legioniści zostali odstawieni do obozów 
jak również złożył oświadczenie w sprawie wojny. | interiowanych a Piłsudzki został wywieziony do 
Władzy swojej podporządkowuje kanclerz programy || Niemiec. 
wszystkich stronnictw. Jedności i solidarności w dzia- Wstawienie się Rady stanu za uwięzionymi 
łaniu i bezwzględnego posłuszeństwa władzom, o to || na razie zostało bez skutku. 
program myśli kanclerza, — W sprawie wojny oświad” W parlamencie niemieckiem poseł Seyda imie- 
czył kanclerz, że Niemcy były skłonne do pokoju: || niem Koła Polskiego w Berlinie nad oświadczeniem 
lecz wyciągnięta dłoń w sprawie pokoju natrafiała || pokojowem złożył następującą deklaracyę: 

w próżnię 'u nieprzyjaciół. Żadna cząstka ziemi zdo- My Polacy 

bytej nie może” być oddana — potęga na lądzie — 
wolność mórz, zwrot kolonii, ubezpieczenie granic, to którzy zawsze wyznaweliśmy zasadę prawa 
program pokoiowy Niemiec. Wobec tego wojna bę- || narodów decydowania o własnym losie, protestuje- 
dzie się ciągneła dalej. | my przeciw temu, aby przy zakończeniu wojny Ga- 

W Rosyi panują rozruchy przeciw Rządowi re- | łe uarody lub części narodów zosta:y wbrew woli 
wolucyjnemu, urządzane przez socyałistów skrajnego || Włusnej przyłączone w drodze aneksyi do innego 
i pokojowego kierunku. Rząd tymczasowy stłumił | Państwa. 
krwawo rozruchy, przywódców poaresztuwał, rzucił Zywimy nadzieję, że pomimo wszelkiej niena- 
na nich podejrzenie, że działają w porozumieniu i na wiści, jaką wywoła ubecna wojna pomiędzy naroda- 
rzecz Niemiec. mi, ludzkość poprzez morze krwi przyjdzie do prze- 

w Hiszpanii fozdwojenie. Północna część Hi. koania, iż żaden Baród nie ma prąwa do eiemięże- 
szpanii z Miastem Barceloną |>st' dążności republikat- nia drugiego natodh, że przeciwnie, każdy narod 
skich i Mk: wojny po stronie koalicyi. Południo- || POSiada prawo do wolnego i nieskrępowanego roz- 
wa Hiszpania monarchiczna pragnie zachować neu- | woju Swej jaźni narodowej. 
tralność: we. wojnie światowej. W: północnej «części Jeżeli, przekonanie takie Stanie się, ogólną wła- 
przychodzi: do częstych zaburzeń, grożących zgotowa: || Snością narodów, natenczas nastąpi trwały i praw- 
niem Hiszpanii tego, co się stało z (irecyą. (dziwy pokój ku ogólnemu dobru i szczęścia całej 

Państwo Syam, « położone w indyach 'zagangeso- || JUdzkości. i y i 
wych w Azyi wypowiedziało wojnę państwom ` cen= Oświadczenie to podtrzymujemy w całej peł- 
tralnym. +4 ni i dziś. Dążenie do przyspieszenia pokoju wewnę- 

Na Węgrzech w stronnictwie hr Tiszy nastąpił | trznego swobodnego rozwoju, które się obecnie tak 
rozłam; blizko: ;40 posłów wystąpiło z tak' zwanej | silnie w tym parlamencie ujawniło możemy tylko po- 


partyi pracy i zgłosiło, przystąpienie do «stronnictw no- || Witać Z radością. 

wego rządu, wskutek czego hr. Esterhazy posiada już Proponowana przez partyę większości rszolucya 
zapewnioną w. Sejmie większość; wybory więc nowe || PYd4ca wyrazem tych dążeń, jest dla nas z powodu 
do Sefmu byłyby zbyteczne. — swej tendencyi pokojowej na cgół sympatyczną, nie 
odpowiada jednak w zupełności zasadom. w naszem 
oświadczeniu zawartem. Nie możemy. przeto za nią 
głosować i dlatego wstrzymujemy się od głosowania. 


— z 


Sprawy Polskie. 


Zwołanie Koła Sejmowego, na któremby 


załatwiono tak zwaną sprawę legionu wschodniego Fr onty bojowe. 
i rozwiązano zupełnie Naczelny Komitet Narodowy 
nie może się doczekać urzeczywistnienia. Stronni- Walki na froncie wschodnim przybrały 


ctwa podtrzymujące wątły żywot tej niedawno po- || dla nas nadzwyczaj korzystny wynik. Wiadomo, że 
tężnej instytucyi w obawie o przyszłość swoich lu- || 1 lipca Rosyanie rozpoczęli atak od Karpat aż do 
dzi, radeby to schronienie jak najdłużej przy życiu | Pińska. — Zyskali między Dniestrem a Karpatami 
podtrzymać. ponad 20 kilometrów w terenie i w pochodzie swoim 

Wielkie wrażenie wywołało w opinii polskiej | od Stanisławowa po zajęciu Halicza i Kałusza posu- 
aresztowanie Piłsudzkiego i pułkownika ze sztabu || nęli się na zachodni brzeg Łomnicy. Wtedy to na- 
legionów Sosnkowskiego. Aresztowania te stoją || sze kierownictwo armii sprawiło Moskalom wielką 
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niespodziankę Gwsłowzymi atakami wyparlyiiwoj- 
ska sptzymierzone Rosyan na wschodni brzeg Łom- 
niey, odebrały Kałasz i cofnęły pod Karpatamigoka- 
lające szeregi moskiewskie. Równocześnie zaś ‘sily 
sprzymierzone urządziły atak na pozycye rosyjskie 
na przestrzeni Zborów - Olejów i tutaj po zniszeze- 
niu rowów rosyjskich działaniem artyleryi w atakach 
złamały front rosyjski - co może sprowadzić nieobli- 
czalne skutki. Moskale, nie spodziewając się ataku 
pierzchli w rozsypkę a nasze wojska maszerują wśród 
walk za cofającym się nieprzyjacielem na Tarnopol. 


„. -W skutek przełamania frontu rosyjskiego, po- 
zycye rosyjskie połozone nad Złotą Lipą musiały się 
zachwiać, gdyż armie sprzymierzone mogły jo z ty- 
łów otoczyć. Aby tego uniknąć cofnął się front ro 
syjski na wschód, a również i siły rosyjskie na po- 
łudnie od Dniestru nie mogąc się utrzymać w wysu- 
miętych daleko na zachód pozyeyash,„ rozpoczęły 
edwrót, tracąc Halicz i Stanisławów. 

Dziś walki toczą się o posiadanie Tarnopola. 
Poczta ustna zajęła już Tarnopol tydzień temu, bu- 
dząc radość w narodzie — następnie były wieści 
e pożarach w Tarnopolu. Z chwilą zaś, gdy czytel- 


niey gazetkę będą mieć w ręku Tarnopol będzie || 


w naszem posiadaniu. 


Ignacy Moczydłowski. 


Gronków jedna z najstarszych osad 
na Podhalu. 


(Ciąg dalszy) 
XVII. 
Przygotowania Nowotarżan do wytocze- 
nia sporu fiscusowi austryackiemu 0 odda- 
nie Gronkowa. 


Po pierwsżym rozbiorze Polski w. r. 1772. kió- 
rym Galicya przypadła Austryi, Nowotarżanie zajęli 
się zbieraniem materyału dowodowego do wytoczenia 
fiscucowi austyackiemu sporu o oddanie Gronkowa. 
Wszelkich w tym względzie wskazówek udzielał D. 
Kozielski ze Lwowa Andrzejowi Moszkiewiczowi 
w Nowym Targu. Tego zaś zadaniem było, zbiera- 
nie dowodów, informacyi od Nowotarżan i przesyłanie 
sprawozdań do Lwowa. Kozielski pismem z d. 5. 
czerwca 1776 oznajmił Moszkiewiczowi: 

„O wieś Gronków procesować się nie można, po- 
kąd wprzód scripta z Węgier antentyczne ab antiquo 
z miastem immediate graniczenia probujące nie będą 
Na to odpisał Moszkiewicz. 

„Szukaliśmy u Imci P. P. Horwatow, possesso- 
rów Białey Węgierskiej ograniczenia, dokumentów, 
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W -czaje egijvrotu Moskali wzięły zwycięskie je woj- 
ska 5' tysięcy żołnierzy do niewoli, zdobyły ;47 ;armat 
i wielkie zapasy żywności ięamunicyi. tMoskale iw lod- 
wrocie palą wsie i osady ludzkie. Rezprężeniejw armii 
ina froncie jest tak wielkie że całe pułki nie chcą; się bić 
tyiko się cofają. 

Aby odciążyć front pod Tarnopolem rozpoczęli 
Moskale i Rumuni gwałtowne walki w dolinie Casinu 
i Susita w Karpatach w trójkącie trzech państw koło 
Dornej Vatry i w dolnym biegu Seretu. Również 
gwałtowne walki toczą się na Polesiu nad Szczarą 
i Serweczem, na Litwie między Krewem a Smorgo- 
niami, na północ od jeziora Narocz, tudzież w Kur- 
łandyi między jeziorem Dryświaty a Dźwinskiem. 

Na Bałkanach i we Włoszech nic 
nowego. 

Również na zachodzie mimo ciągłych walk 
artyleryi i ataków piechoty położen» nie uizgło 
zmianie. 

Na morzu okręty angielskie zatopiły i zabrały 
9 statków handlowych niemieckich koło wybrzeży 


holenderskich, naruszając tem samem neutralność 
Folandyi. 
Na frontach tureckich nic nowego. 


"re" | "aa + mamma 


teć ci dóbr swoich ograniczenia żaduzgo nie mają 
i nigdzie żadnych dokumentów wyu:!>ść nie możemy 
Podczas rewolucyi Szweckiej za kiola Ja a Kazimnie- 
rza dekret rewizyi czyli komi:syi u Patrona w War- 
szawie z inszemi dokumentami zaginął. A gdyby wsi 
Gronkowa na te dokumenta, których kopię wysłaliśmy 
już, ciężko było dostać, nischay prynajniniey przy 
tych gruntach, które teraz posiadamy, się uirzymamy, 
ponieważ co rok nie tylko Waxsciuadzianie ale y Gron- 
kowianie violenter na kilka zigonów przyczyniają so- 
bie. Spodziewamy się przynajmniej to odebrać, co 
przez kilkanaście lat świeżo nam, gdy Revisia y kop- 
ców wysypanie wypadnie, przyorali odbierzemy.| 

Kozielski następnie pisze: 

„Wyczytałam z seriptów przysłanych, iż Waks- 
mund wieś, quondam zwała się „Stare Cło“, doczytu 
je się także, że y Gronków zwany jest Stare Cło. 
Gdy to rozważam, dorozumie am się, iż wieś Wiks- 
mund od cła quondam w nim bywać mus:anego 
y słusznie gdyż wieś ta dawna być się zdaie i na 
gościńcu publicznym i sterodawnym jest lokowana. 
A ponieważ Gronków nie jest na gościńcu y daleko 
późniejszemi czasy wieś ta zasadzona jest, proszę mnie 
objaśnić, skąd się iego determinacya wzięła, stare Cło“ 

Moszkiewicz przestał nastęoującz wyjaśnienia. 


„Stare Cło* że się pokazuje w dokumentach 
Waksmundzkich iako y Gronkowskich przyczyna iest 


Kołowacizha í u owiec. 


Koiowacjena tem się zpawionuję. Ze FWca tą 
chorobą dotknięta, dostaje zawrojiu głowy, chodzi 
w kółko czyli kołuje. Kołowącizna bywą dwojąka 
a mianowicie: kołowacizna prawdziwa i kołowacjzna 
fałszywa czyli gzikowa. Obydwie opiszę pokrótce bo 
imoże się to hodowcom owiec na Podhalu bardzo 
przydać. 

W przewodzie pokarmowym psa żyje tasiemiec 
czyli soliter, któręgo dojrzałe, jajkami wypełnione człony 
z kałęm odchodzą. Jeżeli jajka te dostaną się na pas- 
twisko, Q co kardzg- łatwą przy psach pasterskich, to 
łatwo przęz owce. zosiąną zjedzone. W. przewodzie 
ppkacmowym owcy wylęgają się z tych jajek zarodki, | 
które przez cienkie Ściany naczyń krwionośnych do- 
stają się do krwi, a ta roznosi je po całem „ciele. je- 
dnak tylko te zarodki rozwijają. się prawidłową, które 
dostały się do mózgu i tam na jego powierzchni pa- 
trafiły się uczepić, inne wszystkie marnieją. „Zarodek 
osiadły na mózgu wyrasta na przeródkę tasiemca 
psiego, mającego kształt pęcherza błotniastego, wypeł 
nionego płynem wodnistym a dochodzącego wielko- 
ści kurzego jajka. Na wewnętrznej powierzchni tego 
pęche a "u:ajduje się mnóstwo obok siebie ułożo- 
nych główek, z których wrazie pożarcia przez psa 
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Pa WERE 3. ROIDED „PW. wyrastają 
w. przewozie POKARMOWYM. RSA ARES. Z AYS ką: 
sieryców. qdrywaja sie.ziowi doza ikam wypal- 
Qione człony, aby znowu na paaris Per OwGe 
zjędzone zostały. Tasjemjec ien żyję,pa mózgu owcy 
jako pasorzyt we formie qiedokształconej, i powoduje 
kołowaciznę prawdziwą, a w przewodzie pokarmo- 
wym psa żyje jako pasorzyt we formie dojrzałej. Fa 
kołowacizna dość rzadko się trafią, jest nieulęczalną 
i owca tą chorobą dotknięta, musi zginąć. Choroba 
ta pojawia się zwykle u jagniąt a rzadko u starych 
owiec. Tę chorobę mozna poznać po następujących 
objawach. Jagnięta stają się smutne, i chore chodzą po- 
woli, pozostają za stadem, żle Się pasą i źle odzy- 
wiają; głowę noszą na dół zwieszóhą, fub *zanadło d ao 
góry podnoszą i zwracają Ku tyłowi albo W' prawo 
albo w lewo. Oczy mają zaczerwieniótńć, źrónice Toz- 
szerzone a wzro?: eh błędny „Przy *siiniójsżen podra- 
żnieniu mózgu okazują: jakby zaamionź głlipoty, bi 
ną na oślep naprzód i uderzają głową o Srzedniały 
na drodze stojące, to znów *biepają w kółko, to 
w prawo, to w łewo, wreszcie padają «na ziemię, pile- 


| nią się, zgrzycą zębami, grzebią nogami, i po każdym 


takim napadzie są bardzo osłabione, Takie mapady 
powtarzają się od czasu do czasu przez kilka miesią- 


cy a wreszcie jagnię ginie. Najlepiej jest takie jagnię- 


a 


ta: Gdy miasto dawniejsze lokowane było: nie przy 
gościńcu w tym mieyscu, gdzie teraz Waksmund, na 
gościńcu iadąc od „Czorsztyna z Węgier, na^ miey- 
skich łanach postawione było cło. Może- to bydź że 
y na trakcie iadąc od Biaicy (tj. Uj Bela) gdzie teraz 
Gronków, od gruntów mieyskich nazwany było także 
cło: ale to bardziey, że w jednym położeniu Stare | 
Cło y grunta b;iy miejskie, wszelako podług przywi- 
leju największy fundament Starego Cła* jest wyrażona 
lokacya w te słowa (tu przytacza odnośny ustęp do- 
tyczący osady Antiquum Theloneum, z przywileju Ka 


zimierza W.) 

Z wywodów tych widocznem jest, iż Nowy 
Targ nie posiadał odpewiednich dokumentów na po- 
parcie swych pretensyj do Qronkowa, oraz qa twier- 
dzenia, że Gronków osadzony został na łanach „miej- 
skich. że sami byli w wątpliwości, czyby Gronków 
odzyskać mogli, a rozchodziło się im już tylko o te 
grunta, które im swieżn miały być zabierane, dalej że 
Nowotarżanie nazwę Gronków wywodzili od słowa 
gront, w końcu, że Waksmui.] według mieszkań- 
ców tegoż miał tyć puprzednio osadą Starem  Cłem. 

W zażaieniach wnoszonych przez Waksmundzian 
z powodu naruszenia granic przez Nowol Vaks- 
mundzianie do słowa Waksmund dowawali „alias Sta- 
re Cło“ „lub Stare Cło alias Waksmund“, zaś Nowo- 
tarżanie do słowa Gronków, dodawali Gronków to 
„dawne Cło“ lub „Stare Cło“. 


3 J 

Wprost błędnem było twierdzenie —Waksmun- 
dzian jakoby Waksmund był aa kt Siare 
Cło. «7 aż 

Osada Viira Gło* 1 m, OrdKków nie gra- 
niczył i nie graniczy bezpośrednio z  Waksmundem 
i był w stosunku do Obszaru pierwotnej wsi Waks- 
munda bardzo małą osadą. Przytem w r. 1504 istniała 
osada Gronków, której początek dał pan Wierzbięta, 


| a tenże nie osadzał Gronkowa na gruntach miejskich, 


Nowotarżanie” wnosili zażalenia ma dzierżawców i wsi 
Gronkowa począwszy na Stenieńskiego, zarzucając im, 
iż zagrabiają grunta miejskie i na nich Gronków osa- 
dzają Wiadomo zaś, że Sienieński jako Starosta Czor- 
sztyński i jako posiadacz Gronkowa rządził w czasie 
od r. 1580 do r. 1596 a zatem w czasie, w którym 
już od kilkunastu lat przedtem powstała osada o na- 
zwie „Gronków*. 

Nowotarżanie twierdzili, że nazwa „Gronków“ 
pochodzi od słowa „gruntów,* dlatego, że według 
ich mniemania Gronków osadzony został na gruntach 
miejskich, a nie wiedzieli, że osadzie tej dał początek 
pan Wierzbięta i że pierwotną nazwą osady tej była 
„Gromków* a nie Gronków i na Pana Wierzbiętę 
nie wnosiłi zażaleń, jakoby tenże do osadzania Grom- 
kowa grabił grunia miejskie. 


(Ciąg dalszy nastąpi) 
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is-paraz go.spostczezeniu charoby zabić, mięso i skó- 
rę wżyć, a:glowę -caig prz głęboko, aby. psy nie 
wygrzebajy—. a ut 
Kałowacizną gzikowa. czyli tałszywa. Powodem. tej 
kołowacizny ,jesi giez owczy. jęst. to mucha przebywa- 
jąca w  „miesiącąch lipcu'i i sierpniu „w  owczarniach 
a także i na pastwiskach, gdzie w południowych go- 
dzinach dni „gorących i parnych lata nad owcami, 
wydając właściwy sobie brzęk. Owce usłyszawszy 
to brzęczanie mad sobą skupiają się „zwłaszcza starsze 
w gromadki, głowami do siębia zwróconemi i na dół 
zwieszonergi tak, że nosami dotykają ziemi. Czynią to 
zaś dlategą.,aby gjęz nie usiadł jm ną nosie i nie 
wstrzyknął do nozdrzy, jajek. Fo zachowąnię się star- 
szych a owiec, „chroni. je. od tego dokuczliwągo paso- 
rayta,. za to udaje się mu to łatwigj, z jagnięjami. Sa- 
GA „fra, owczego usiadłszy „jągnięciu „na. nosie 
węńczykuje mu w, okamgnieniy jajka do nozdrzy 
z których zaraz „wylęgają się  gąsieniczki i posuwają 
się w górę do zatok czołowych do zatok we wyrę- 


stkach rogowych i do zatok dolnoszczękowych, W tych 


zątokach się zatrzymują i drażniąc błony śluzowe, po- 
wodują silny napływ krwi do tychżę a postednio 
i do głowy. Drażnione błony zatokowe wydzielają 
więle luzu, którym się wire zywią i rosną wypełniając 
sobą nieraz „gate zatoki. Po dziewięciu, „miesiącach ud- 
rywają się od ścian zatokowych i „wrącają d do nozdrzy, 
RA Przez „| kichanie sa, wyrzucone na GOW A 


it ld 33 w. zęmi przeobrążen 
w pupkę, z której w Só tygodniu „wylatuje di 
doskonały, giez owczy. — Oznaki tej „choroby , są 


częste kichania i obfity wypływ śluzu z nosa żrazu 
SYS a AU ropriego i obfite tłzawienie oczu. 
odobfie ROC kółówaciznie prawdziwej chore owce 
nóśzą główę nie naturalnie. Przy większej ilości tych 
paśorzytów w  żatokach, pójawia 'słę * brak * 'śpetytu, 
Pośmumienie, osłabienie i często wśród objawów jak 
przy prawdziwej kołowaciźnie owca ginie. Sztuki “sil- 
niejsze, które nie mają wiele pasorzytów, przetrzymu- 
ją tę chorobę do maja, w którym to *miesłącu te pa- 
sorzyty opuszczają swego żywiciela a* owce potem 
łatwo do sil (przychodzą. is ' z 
Wiśnłez 22. VI' 1917. Szczepanik. ' 


Swięty pod Babią górą. 
Dokończenie. 

Gdzie juz sam djabeł nie potrafi tam pośle 
babę. Tak to starzy powiadają, i cosik — kasik słu- 
śnie, bo słuchajcie jak to było: 

Przychodzi do świętego baba i skarży się; 
biedna wdowa, dzieci drobne, a tu kumoter Tomek 
jej ostatni kawałek chleba chce odebrać. 

Qto chce jej odebrać grunt i prawocą się juz 
wysej 10 lat. Qn co kazdemu potrafi coś dobrego 


' miała ta figli . 
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poradzić, kazdemu. potrafi „Romos, niech też jej; bie- 
daej masy 1 fierat. uiedpuaca, 

sl józeii opowiadać „jak się ta prawo wlece, 
z kąd -peshodzi „grunt i jakiem sposobem go kumo- 
ter Tomek wymaga.. Swięty zaś, miał dobre serce; 
ulitował się nad kobietą i tak się ulitowaj, że przez 
ligosć  niespostrzegi, ze tu niechodzi o uratowanie 
wdowy i sierot jeno o ukrzywdzenie kumotra Tom- 
ka. Niespostrzegł tego święty, choć miał oey prze- 
uikliwe, i dał babie porade, jak by prawo wygrać 
naiste. W parę tygodni do świętego jakiś jegomość, 
przychodzi juz zawcas rana, a, .ze zastał śŚwięte- 
go przy modlitwie, to tez siadnął do kąta, zapalił iaj- 
kę,potem palił i;pluł. Modlitwa trwała długo, więc 
om tez spluł<prawie całą podłogę i juz nad tpm zacął 
zy Śłać, m gdzie by jesce. pluć, „kiedy  nareście Święty 
| ukońcywsy „modlitwę, wita „go serdecnie. 

— b cóż wam dobry cłowieku ? 

> — CHłopińa nieodpowiedział zaraz; jeno milcał, 

jeno ocami mrugał ł tajemaico się uśmiechat. 


— Wielka to rzec, jakiej tu jesce niebyło, — 
odezwał się nareście dobrodziej — Pacamajduła wy- 
' grała proces. 

— Gdzie ? 


— A no przecież w mieście, w sądzie, To wy 
więlmożny panie o „nicem nie wiecie? A tos przecież 
10 tym procesię kazdy wie, wlókł się on już are ro- 
ków. Ba.to wiecie wykrent baba co jej sukać. trzeba, 
. potrafiła ona roki a roki prawo pro- 
wadzić. No 54 wygrać by już niebyła „potraliła, bo 
kazden wiedział, ze prawda po Tomkowej stronie, ale 
co się stało ? Poszła za poradą waszą ojcz, no i — 
tąk wygrała. Ludzie się niemogą temu nacudować, 
| awas" wielkomozny, to by na”ręcach nosili.. Bo się 
mówi ze — powiada — był on nam ojcem i i odfku- 
nem a teraz będzie nasym - dobrym janiałem "Nie 
trzeba nam już będzie latać do adwokatów, bo oto 
| wicie ten nas pan, to najlepszy adwokat na świecie. 

I on piersy prosił zaraz poradę przy” spośobno- 
ści przeciw spolnikowi, który go“ już reki suzuje 
i po sądach włócy, i któremu on by teraz bardzo rad 
zagrać pod nogi.. A to wiecie panie o jeden" garad 
na ulicy się rozpocęło ... i 


| zacyna opowiadać długa historyą o tym pro- 


cesie ale swięty go juz niesłuchał Kiwnął ręką by 
posedł, potem skrył twarz w dłonie i zapłakał żałoś- 
nie. 

Zapłakał boleśnie, bo mu się jasnem słało, ze 


to wej dospomogł (choć nieświadomie:) do ukrzyw- 
dzenia biednego i sprawiedliwego cłowieka, 
| Tómka. 

Posmutniał odtąd Świety i siedział całemi dniami 
w chałupie. Jedno cuł wyrzuty sumienia, drugie 
umiarkował, ze on adwokackich porad dawać nie 


kumotra 
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może, bo nigdy niewie, kiedy jednemu pomaga, kogó 
przez to niscy i o chleb, lub dobre imię przywodzi. 

Przypomniał sobie kilku świętych, którzy zacy- 
nali adwokactwem ale po krótkiem  casie kazdy po- 
rzuca ten zawód, bo go zadeń nie moze pogodzić ze 
świątobliwością. 

Wiedział jednak dobrze i o tem, ze jezeli on 
teraz zaprzestanie adwokackie porady dawać, to tu 
niema co sukać nadalej. 

Bo to tak się i stało. Ludzie chodzili do niego 
całemi gromadami o porady, on zaś radził każdemu 
zgodę, miłość bliźniego potem zamykał się i nic już 
nie mówił. 

Z pocąiku znosili to nasi ludkowie cierpliwie, 
bo niewiedzieli co sie ze świętym dzieje, a potem, 
bardzo samowali swojego dobrocyńcę. Wystawali ca- 
łemi dniami przed drzwiami świętego a gdy dziś na- 
darmo cekali, przychodzili jutro i znowu cekali, 

Ale ze to ani góral niema owcej cierpliwości to 
się tez nareście i oni zniecierpiiwieli. —  Rozpaliło 
i dokucyło im to tak, ze sponiewierali świętego tak 
sobie mówiąc: -- Oprołeś ty pore kijów, nic — jeś 
ty nie lepsy jak ci inni, nierozchudzi ci się ta wiera 
o biednego człowieka. .... 

| odtąt doznał mas święty od nich tyle przykro- 
ści, ze posianowił raz na zawse wrócić do nieba. 

— Adwokata tu trzeba nie świętego, — myślał 
sobie, opuscając ią nasą prześlicną ziem. 

Bo ono ta jeno przyjeicniej przypatrywać się 
jej z kądsik z dalsa (na ten przykład z nieba koło 
św. Jana kiedy to słonecko tak ładnie Świeci ) jak zyć 
i kłopocić się na niej. 

Górał z pod Babiejgóry. 
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Kronika nowotarska. Tydzień bież”cv zaczął sia | 


ogonami i ogonkami które potworzyły już wczesnyrą 
rankiem poniedziałkowym w rożny:h puaktach mias- 
ta. Najpoteżniejszy ogon utworzył sie przed giówna 
trafiką, ziożony z samych możczyze, bo kobiety jeszcze 
w nich udziału brać nie mogą. Nadszedł iak upra- 
gniony tytoń. Niema jednak nadzieji hy każdy, co 
stawał w szeregu, choć paczkę tytoniu dostał. Jak bo- 
wiem wieść niesie, duża cześć ze skapego transportu 
przeznaczonego dla Nowego Turgu i okolicy po dro- 
dze z Nowego Sącza gdzieś zac:nafsa, 

Niejasnem jednak jest, dlaczego ogonki tytonio- 
we są tylko przy głównej irafice a nie ma ich wcale 
przy mniejszych trafikach, które także cześć tego cen- 
nego materya:u dostają. 

lane ogonki to mięsne, chlebowe a przedewszy- 
stkem mączne. 
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Stałe ogonki znajdują -się przy sklepie centrali 
powiatowej gdzie mozna dostać ziemniaków, p:caku 
jaja, masła, bryndzy własnej marki, jarzyd, owoców 
a nawet wody mineralnej Czasami jąk n.-p.. w ubie- 
głą sobotę można dostać i ryby z polowu w Dunajcu 
któremi centrala obdzieliła Nowy Targ i Zakopane. 

Jarzyny i owoce pokazują się rzadko i w mig 
bywają rozchwytane — o ceny nikt nie pyta, byle 
| mógł dostać. Jarzyny i owoce trzeba sprowadzać z da« 
; lekich stron — a ponieważ ulegają w drodze zepsu- 
| ciu i kradzieży, przeto nie dziwnego. że i ceny ich- 
są daleko wyższe niź w innych miejscowościach. 

Z jagód dopisały tylko burówki — poziomek zu- 
pełnie nie było — grzybów dotąt brak. 

Centrala rozwija się coraz więcej, gromadząc 
w swych sklepach i magazynach wszystkie produkta 
wytworzone w powiecie i sprowadzone z dalszych 
stron, naturalnie tylko te, które przy usilnych zabie- 
gach można dostać. Zaczęła ona bez kapitału a dziś 
już obrót jej — mimo krótkiego istnienia idzie w mi- 
| liony. — 

Wielkie stada dzików. pojawiły się znów w tu- 


zasiane owsem a zwłaszosa zasadzone ziemniakami. 
Szkodnikow tych niema komu nawet odpędzać z po- 
wodu braku męszczyzn w domu — z tąd i spusto- 
szenia przez dziki wyrządzone są większe niż po 
inne lata. Należałoby dla ochrony mienia tych bie- 
dnych ludzi wyśledzić jak najcychiej kryjówki dzi- 
ków (lasy klikuszowskie i obidowskie) i urządzie na 
nie przymusowe obławy. 

Samobójstwe. Ze Sromowiec niżnych donowzą: 
| nam, że stróż nocny Jakób Dyda wszedl dobrowol- 
j nie do Dunajca w Pieninach i utopił się, pokłopoci- 
| wszy się przedtem z żoną. Stosunki domowe już 

przedtem doprowadzały go do rozpaczy, i szukał: 
| już śmierci przez powieszenie, ale sąsiad urwał go 
| ze sznurka. i 
0 bilety powrotne w N. Targu do Zakopanego. 
| Parę osób skarżyło się ze na stacyi w N Targu nie 
może otrzymać biletów powrotnych. Być może, że 
| urzędnik obecny nie rozumie dobrze żądań podró- 
żujących i dlatego returek kupującym nie daje. 
Jubileusz 25 letni kapłaństwa obchodzi dnia 29 
lipca Ks. Maurycy Rottermund proboszcz i kanonik 
w Szaflarach. Cała parafia jednoczy się w tym dniu 
Że swoim Duszpasterzem i życzy mu, by doczekał sie 
w zdrowiu i wśród pomyślniejszych warunków dalszych 
uroczystosci jubiłeuszowych. Jubilat arodził się w 1564 
roku w Krakowie, w r. 1892 został wyświęcony na 
kapłana. Pełnił obowiązki wikarego w Szaflarach expo- 
syta w Nowem Bystrem dalej był katechetą i wikarym 
w Podgórzu i u św. Piotra w Krakowie. W r. 1901 
otrzymał probostwo w Szaflarach, Jako proboszcz roz- 
szerzył kościół, budując dwie nowe kaplice, sprawił 


| tejszych okolicach które niszczą doszczętnie pola. 


Ni. 31 


i nowe dzwony, zbudował kaplicę na cmentarzu i t. d 
Otoczony miłością parafian, + przyjażnią ;konfratrów 
i uznaniem przełożonych wśród pracy wszędzie dobre 
czyniąc doczekał się wśród wojny jubileuszu. Reda- 
kcya składa jubilatowi. życzenia dalszej owocnej pra- 
cy dla P>dhala i Polski w zdrowiu „ad multos annos. 

Po 10 latach. wreszcie zarządziło Towarzystwa 
miłośników sportu wedkowego z Krakowa podgonkę 
na białą rybę we wsi Łopusznej. Złowione ryby łącz- 
nej wdgi 700 kg. sprzedało Tow. Powiatowej Centrali 
aprowizacyjnej z tem zastrzeżeniem by niżej cen obe- 
cnie obowiązująeyca sprzedawano ogółowi w Nowym 
Targu i Zakopanem. 

Ceni też 2°80 K. 1 kilogram było jak na dzi- 
siejsze czasy bardzo nizką, i to z uznaniem stwie: drzić 
należy, že ' towarystwo po obywatelsku postąpiło, za- 
dówataiająć się skromnym” zyskiem. 

Dóchodzą nas skargi na dość częste trucie ryb 

„przez niesumienne jednostki, wyniszczający w ten spo- 
sób małe i wietkie ryby na pewnej przestrzeni wody 
z wielką szkodą dia rybostanu. 


W interesie dobra ogólnego  wskazanem' byłoby, 
by publicznpść interweniowała w takich wypadkach 
i po'wściągała szkodników. ; 

Poradnia dla gruźliczych w Zakcpanem. Staraniem 
Prezydyum gal. Czerwonej» Krzyża utworzono w Za- 
kopanem t posadnię dla / grażlidzych, Insi;tucyz, która 
już przędz, sęeje3 gim. „laj zpalaz'a szerokie zośłosówa- 
nie» we „wiglą krajach Enropy, ma zadanie opiekowa- 
nia. się ambulątoryjnie tymi biedakami, ktorzy, są na- 
wiedzeni jęraźlicą, a nie posiadają środków do leczenia. 

obec qoraz „poważniejszych rozmiarów szerzenia sią 
Mi. choroby: w, sza kraju, postawił sobie Czerwo= 
HB. Krzyż gal ieyjski za Sśsdźnie opiekowanie się 
W pier: wsżym rzędzie in; walidami ` wojeńnymi. którzy 
z powodu gruźlicy zostali wydzieleni z armii, pozatem 
w „ogóle wszy stkiemi osobami tą chorobą dotknietemi, 
a ta posiadającemi środków do leczenia. *W poradni 
*czerwo nego krzyża beda, szukający pomocy otrzymy- 
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Fżajeć i podeszłego 
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wali bóżpłatną poradę lekarską i leki, zaś 'siostry od- 
poiędij, wyszkolone odwiedzać będą chorych w ich 


i 
$- 
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domach własnych i pouczać o tem, jak należy poste- 
pować, by ochronić otoczenie chorego od zakażenia. 

Myśl, która już wsferach osób uświadomionych 
przyjęto z  wielkiem uznaniem, znajdzie zapewne 
i wśród najszerszych warstw naszego powiatu popar- 
cie i życzliwe zainteresowanie, zwłaszcza, że jak wy- 
kazują liczne obserwacye, juź nawet wśród naszego wło- 
ściaństwa szerzy się grużlica w sposób budzący powa- 
żne obawy. — 

Nowa Biała (na Spiżu.) Mieliśmy tu odpust na- 
św. Marye Magdaiene. Zebrały sie wielkie tłumy lu- 
du. Przepiękne kazanie wygłosił po polsku O. Jezuita 
z Krakowa czem ludzie byli bardza uradowani, ponie- 
waż każde słowo zrozumieli. Dużo też ludzi przystą- 
piło do S. $. Sakramentów. Za te ucztę duchową Wie- 
lebnemu  Proboszczowi w Nowej Białej składamy 
serdeczne „Bóg zapłać.“ 

Lustracya Ochctniczej straży pożarnej w Zakopa- 
nem pczeprowadzona przez lustratora Związku okre- 
gowego .w Nowym Targu wykazała wynik bardzo 
dobry. -— 

Zastano porządek w požarni i wzorowe utrzymy- 
wańłe przyrządów i rekwizytów pożarnych, oraz pogo- 
towie składające się z 4 strażaków. — 

Zawdzięczyć to należy naczeinikowi iraty po- 
żarmej P. Maciejowi Gasienicy, który. mimo swoich 
wieku zajmuje sie gorliwie strażą 
pożarną i rekwizytami, — 

Przy przeglądzie księgi kasowej spostrzeżono, że 
stącya klimatyczna -nie;udziela tąmtejszej straży po- 
żarnej żadnej subwencyi na utrzymywanie rekwizytów 
'egiiowych, * lecz cały 'cieżar "utrzymania tak arekwizy- 
tów jak i straży spada na gmine; byłoby rzeczą bąr- 
Aza, pożądaną by stacya+ klimatyczna przyczyniła się 
do utrzymywania przyrządów pożarnych tem bardziej 
że lepsze wyekwipowanie straży w rekwizyła ogniowe 
daje większe bezpieczeństwo i: gościom . opłaeającym 
się stacyi klimatycznej. — 

Do użupetnienia - przyrządów jest niezbędną fze- 
czą sprawienia drabiny mechanicznej, której brak przy 
akeyi ratunkowej dotkliwej odczuwać się daje. — 

—— 6 m —— 


; Za ten dział redakcya niebiərze odpowiedzialności. 


Związek ekonomiczny Kółek rolniczych 


we Lwowie: 
| Stowarzyszenie zarejestrowane z ograniczoną poręką. 


obecnie : 


KRAKÓW, Rynek 22. I. p. 


dostarcza hurtownie: 


I. Nasiona, nawozy sztuczne maszyny rolnicze ; 
II Węgiel, koks, wapno, cement materyały 
budowlane ; 
II. Artykuły spożywcze i domowego użytku wszel- 
kie towary galanteryjne ; 
IV. Naftę i smary. 


bę „GĄZEYA POCHALĄNSŃA Nr. 31 
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a ; WYRUE m Tnosyzy 
W Imieniu! Jego Cósdrskiej" Mości!” 
W Imieniu Jego Cesarskiej Mości! Oskarżona Rozalia Tontału lat 60%żona Jana 
C. k. Sąd powiatowy Nowy. Targ w, obecności z Witowa winną jest — że dnia 9 maja 1917. 


funkcyonaryusza  Prok. Polaka oskarżonego Jana || W Witowie vW PY Btaniw nudzwyozajiyci "8 
Warywody i obrońcy Dr. Balabana przeprowadził | SUnKów Stanem wojennym wywołanyeh 'żądała wi- 
dzisiaj rozprawę wskutek oskarżenia e. k. Prokura- poe nadmiernej * ceny * za przedmiot użytkaly 
toryi państwa przeciw Janowi Warywodzie o prze- z j. pobrała sw Ok gru rouno ores} 8 ; rege 
kroczenia z $. 18 ces. roz. z. 21/8 1916 1, 261 Dpp. zamiast 6 k, kwotę 14 k. 80 h. zaś za 1 kg. cukru 
ina wniosek postawiony. przez oskarżyciela, aby od Heleny Trapsiak zamiast 1 k: 20 h, kwotę 4k. 
ukarać Jana Waurywodę orzekł: Jun Warywoda lat przez có dopuściła" się przekroczenia ma a gor. 
68 kupiec w. Zakopanem nie karany winien jest || 107P: Z 24/8 1917. L. „181 Dppri'po' myśli tegóż 
że we wrześniu 1916. «w, Zakopanem, wyzyskując 8 + fu „skazaną zostaje ma R aresztu przez 
nadzwyczajne stanem wojennym wywołane stosunki 14 dni — którą po' myśli $ 2617 nk zamie- 
za Śliwki a więc przedmioty. niezbędnego zapotrze- || 73 SE Jej na grzywnę: w kwocie 70 K, nadte 
bowania żądał nądipiernych cpn. karę dodatkową grzywny w kwocie 30 K. oraz. po 
„myśli $ 389 p. k. na zwrot kosztów karaych i ogło- 
szenie powyższego wyroku w Gazecie Podhalańskiej. 

C.: ky Sąd. powiatowy. Oddział III 

Czarny Dunajec, dnia 21 lipca 1917 

Ruzamski. 


Qzyneńi tym. dopuścił się przekroczenia z $ 18 
ees. rozp, z-21/8 1816 1. 261 Dpp. i.po myśli 8. 18 
eyt. rozp. przy zastosowaniu $ 266 u. k. skazany 
zostaje na-karę aresztu przez 4 dni z zamianą na 
grzywną w kwocie 30k. zaś obok tej kary na lj- "=" 
grzywnę w kwocie 50, k, Pi Ż. półkryty, używany, dö sprzeda 
Po rayśli $. 28:cyt. rozp. skazany. zostaje na owoz nia, wiadomość u. p. Dr Ha 
podoszenie kosztów ogłoszenia tenoru wyroku w Ga- ul. Ludźmierśka; y wm i ADe vi 
zecie Podhaluńskiej zaś po myśli-$. 389 p. k. na | -5x nT I tn OPN a oaa 
ponoszenie kosztów postępowania 'kamego. S i 7 ed aż ubrań  przechodzonych :orąz 
C. k; Sąd powiatowy Oddział VI. re * skład dtaszgń dv“ sijela mk 
Nówy Targ 16 luty 1917. Józef Papier w Nowym Targu ul. Sobieskiego. 
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SPÓŁKA HANDLOWA W ZAKOPANEM 


Stow. zarejestr. z ogr. poręką, 


TELEFON Nr. 3. TELEFON Nr. 3. 


SKLEP CENTRALNY W. DOMU „BAZAR POLSKI“, UŁ. KRUPÓWKI 
TRZY FILIE: ULICA KOSCIELISKA, CHRAMCÓWKI i KRUPÓWKI 
ELEKTRYCZNA PALARNIA KAWY. FABRYKA WODY SODDWEJ 
POLECA : 


towary: kolonialne, cukry i delikatesy — stare wina kuracyjne, wódki i koniaki — konserwy 
i wszelkie artykuły spożywcze na wycieczki — galanterye, rzeźby, mydła i perfumy. Największy 
sklad przyborów i ubrań do turystyki, ceny podług katalogów wiedeńskieh. Kosze i przybory 
do podróży. — Wielki wybór szkła, porcelany i naczyń kuchennych. 
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GŁÓWNA REPREZENTACYA BROWARU W OKOCIMIE I TENCZYNKU. 
SEE 31—52 
DR 5 GA A DO O ED R A A R DG DG EL A O DO O BG DA A A O EB A A p A DO 5 A A A A O DO DG DG A O O DG DG DG O GA ROLKA DE R A O A DG DG A O DG O KL A A A DAD DO A GO R DG EŃ 


Redaktor odpowiedzialny: AŃred Kador Drukarnia |. Borka w Nowym. Targu; 


